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CENA Nru 20 hal. — WYDANIE CAŁODZIENNE 50 kal. 


Przed otwarciem Konstytuanty. 


W „Gazecie Warszawskiej" czytamy: E 
Korespondent „Il. Kuryera „Łódzkiego z 
w dn. 9 b. m., tj. w nadchodzącą nie- | Warszawy p r Ra W R AA 
będzie dotrzymany. Sejm otworzy "kd PER) SAS ich L 
korespondenta, na prezydenta Rzeczypospolitej 
Polskiej wybrany będzie niewątpliwie Ignacy 
Paderewski. Na marszałka powołany będzie 
ktoś z Wietkopolski, może Trąmpczyński, i 
prezesa ministrów zaś jeden z posłów galicyj- 
skich. Przewidywanie co do marszałka i pre- 
zera ministrów powtarzamy, nie biorąc ża- 
dnej odpowiedzialności za ich ścisłość. 


Warszawa, dnia 4 lutego. 
Jest już niemal pewność, że termin zwołania 
Sejmu 
dzielę, 
orędziem kom. Piłsudski, poczem prze- 
wodnictwo obejmie najstarszy wiekiem, a więc 
prawdopodobnie pos. Abrahamowicz, ma- 
jący lat 74, Sam regulamin obrad sejmowych 
jest już uiożony i będzie przed niedzielą za- 
twierdzony urzędownie. Złożenie władzy przez 
kom. Piłsudskiego i przez rząd nastąpi po ukon- 
stytuowaniu się Sejmu, co nastąpi — jak się 
zdaje -— w kilkanaście dni po zwołaniu Sejmu, 
a więc w ostatnich dniach lutego. 


A i w 
Ustanienie jen. Szeptyckiego. 


bom interesowanym oraz członkom komisyi 
przysługuje prawo zaskarżenia decyzyi przewo- 
rA dniczącego do okręgowej komendy uzupełnień. 

Warszawa, dnia 4 styczn dan 

„bDzicznik powszcchny* pisze: Jak się dowiadu- W SPRAWIE WYJAZDU NA KONGRES. 


jemy, szef sztabu generalnego jenerał Stanislaw | Warszawa. P. A. T. W sprawie notatki, ja- 
hr. Szeptycki złożył w południe prośbę © dymisyę koby delegacya Biura prac kongresowych mia- 
z zajmowauego stanowiska. lła wyjechać do Paryża na mocy upowa- 


Kraków, Sroda 5 Lutego 
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WYDANIE WIECZORNE 


dyę*. W Galicyi bowiem zamieszkała część na- 
rodu, opierając się na tradycyi historycznej cza- 
sów kniaziowskich, pielęgnowała starannie to 
wszystko, co ją łączyło z kulturą rosyjską (1) i 
walczyła z groźbą polonizacyi, dążąc do zespo- 
lenia się całkowitego z tą kulturą rodzimą. 

To też wierząe, że państwowość rosyjska, za- 


lłatwiwszy się z zamieszkami wewnątrz Rosy, 


spełni nakoniec misyę historyczną ostatecznego 
zjednoczenia ziem rosyjskich, przedstawiciele 
ludności rosyjskiej w Galicyi: 1. nie uznają pre- 


na tensyi Polaków, Węgrów i Rumunów do ro- 


syjskiego narodowego terytoryum; 2. żądają 
przyłączenia do Rosyi wszystkich terytoryów 


|rosyjskich Galicyi, Bukowiny £ Węgier. 


Drugi mandat Paderewskiego. 


Prezydent ministrów Ignacy Paderewski 
jak wiadomo, został obrany posłem w Warsza- 
wie oraz w okręgu lubelskim. Wobec tego na- 
desłał do głównej komisyi wyborczej telegram 
następującej treści: 

„Wzruszony do głębi serca zaufaniem, jakiego 
daliście dowód, ofiarując mi mandat poselski z 
prześwietnego waszego grodu trybunalskiego, 
ślę wam stokrotne dzięki. Wysokie to pełnomo- 
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„Wiadomo, że jen. Szeptycki podał się był przed 
mejakim czasem do dymisyi z powodu kampanii 
dziennikarskiej, jaką w pew j 
przeciw niemu rozpoczęto. Kom. Piłsudski dymisyi 
tej wówczas nie przyjął, Obecnie, jak słychać z naj- 
bliższego otoczenia jen. Szeptyckiego, decyzya je- 
g0 jest nieodwołalną. Jutrzejszy poranny komuni- 
kat sztabu jeneralnego z frontów nie będzie już 
Prawdopodobnie przez jen. Szeptyckiego podpi- 
Bany, 


Do obrońców Sląska. 


Warszawa. P. A. T. Ze sfer wojskowych ko- 
Mmunikują nam: Imieniem Naczelnego Wodza 
wydał szef sztabu generalnego generał dywizyi 
Szeptycki następujący rozkaz z powodu zdra- 
dzieckiego najazdu Czechów na Śląsk 
Cieszyński: 

W imieniu Naczelnego Wodza wyrażam uzna- 
nie oddziałom wojskowym, milicyi Śl 
skiej i tym wszystkim, którzy chwycili za 
oręż, aby bronić prastarej Ziemi polskiej, Śląska 
Cieszyńskiego, przed zdradzieccktm najazdem 
ożewkim. Dziękuję i wyrażam uznanie Panu Ge- 
Lerałowi Gołogórskłemu | Jego Sztabo- 
Wi za szybkie zorganizowanie obrony, wszyst- 

oficerem, którzy w tak trudnych warun- 
kach spełnili swój obowiązek, a przedewszyst- 
kiem pulkownikowi brygadyerowi Latiniko- 
wi za jego godne i stanowcze zachowanie się 
wobec uroszczeń czeskich, za jego działalność 1 
wniejętne kierownictwo akcyą brjową, kapi- 
tanowi Cezaremu Hallerowi. ktory „ak 
przystało na polskiego oficera, nie „Plak? się 
przewagi nieprzyjaciela i stoczył z nim ofiarny 
bój i rotmistrzowi Wacławowi Czaczce za 
Jogo trudy i zasługi położone w zorganizowa- 
niu miłicvi i obrony Śląska, dziękuję tobie ż oł: 
Nierzu polski, tobie, któryś na miejscu 
bronił swoich chat i bliskieh oraz tobie, któ- 
tyś przybył na pomoc czy to z Krakowskiego, 
z Kujaw, z Mazowsza albo Podłasa, za to, żeś 
zasłonił swoją piersią drogę wrogowi, który 
Wdarł się podstępnie na naszą ziemię. Krew 
twoja, którąś tak przelał ofiarnie, będzie na j- 
Sillniejszym węzłem, który połączy nie- 
zę walnie Śląsk Cieszyński z Pol- 
B są. 

Upraszam Pana Generała Gołogórskiego roz- 
Saz ten podać natychmiast do ogólnej wiadomo- 
s. Szef sztabu generalnego Szeptycki, gene- 
tał dywizyi. 


Pierwszy pobór do wojsk polskich. 


Warszawa, P. A. T. Dekrety Naczelnika pań- 
twa powołały w Galicyi i Królestwie Pólskiem 
Od broń część popisowych, których pobór zor- 
SAnizowany jest na zasadach tymezasowej usta- 
gat 0 Powszechnym obowiązku służby wojsko 
€j oraz specyalnie wydanej tyniczasowej in- 
slrukcyj dla władz poborowych W ckresie roz- 
Loczęcją prac poborowych godzi się i należy 
 najomić ogół polski z organizacyą tej pierw- 
sorzędnej akeyi dla służby wojskowej, który 
stukilkudziesięciu latach niewoli przystępu- 
ee,” pierwszy do przeprowadzenia poboru 
ał własnych narodu polskiego potrzeb i cełów. 
a akeyi i jej kierownictwo spoczywa w 
fiń departamentu mobilizacy jno-organizacyj- 
a ministeryum spraw wojskowych. Gali- 
wschód. wyjątkiem terenu operacyjnego na 
skie | od Przemyśla oraz Królestwo Pol- 
BK Jest objęte siecią nowo zorganizowanych 
omend uzupełnień, w tem 5 okrę- 

"a 23 powiatowych. Działalność powia- 
Komend uzupełnień obejmuje przecię- 
6 powiatów, w których fungują jako 
Pomocnicze oficerowie ewidencyjni, ma- 
wladz „zadanie przy pomocy miejscowych 
wych Ei Ycznych przygotować spisy poboro- 
fei „.. SZ przeprowadzenie na miejscu czynno- 
dowy,  "Stepnych do prac komisyi przegią- 
Padają ` „ Tzeczenja koinisyi przeglądowej xa- 
Piaya Skszuscią głosów. Przewodniczący ma 
wo uznania kogoś za zdatnego do broni na- 
Wym ww głosom innych członków komieyi. 
Roregó Wypadku popisowy będzie wcielony do 
W, jednakże zarówno jemu, jak i EG 


ka 


nym odłamie prasy i 


enictwo przyjąłem już uprzednio z rąk ludności 
naszej stolicy. Zapewniam was i wszystkich wy- 
burców, że ufny w niespożyte siły narodu pol- 
skiego, mocny jego poparciem, stale dążyć bę- 
dę do wspólnego naszego celu: wolnej i potę- 


¿nień delegacyi angielskiej, mini- 
ster spraw zagranicznych stwierdza, że wiado- 
[mość ta nie odpowiadafaktom. Misya 


(angielska w Polsce nie wydaje paszportów dla 
obcych obywateli |żnej Polski. L Paderewski”, 


í j | Wobec tego główna komisys wyborcza w 
Pożegmalne podróże Min. pruskich. pogo oponę ya, o ay 
i i i i strów Paderewskiego wstępuje kolejny kandy- 
ań. W piątek ubiegłego tygodnia wybrali é rsk 7 
si g— + wschód ministrowie Hirsch, Lan- dat z tej samej listy nr. 2 p. Ryszard A” o jda- 
drat Lóbrs z ministeryum spraw wewnętrznych jliński, redaktor „Głosu Lubelskiego”, organu 
i 2 członkowie Rady Centralnej robotniczo-żołnier- narodowego, 


skiej, aby poinformować się znowu o sprawie Por kolonię dla Polski. 


skiej. Zwiedzą miasta Królewiec, Olsztyn, Toruń, 
Interesujące uwagi zamieścił w „Gazecie Lwo- 


Bydgoszcz i Piłę i zetkną się üg s i "wej 
pak i miejscowemi radami robotniczo-ż waliot DA zy W odkichi = epinrt. Seans) 
> obecnie kwestyi byłych kolonii O 
iem | Jak wiadomo, zamorskie kolonie niemieckie 
Kara pa Niemców, 'można uważać za przepadłe dla Niemiec i przy- 
padną one do podziału między państwa koali- 
cyi, zapewne w stosunku do ich dotychczasowe- 
go stanu posiadania kolonialnego. Otóż Dr Wo- 
dzicki zwraca uwagę, że przy podziale tym mo- 
głaby także Polska otrzymać pewne obszary 
zamorskie, przyczem wykazuje, że tego rodzaju 
postulat posiada zupełnie realne podstawy. — 
Zdaniem antora, w kombinacyę mogłyby tu 
wchodzić tylko”kolonia w Afryce południowo- 
wachodniej. Rozważywswy, które terytorya mo- 
gą przypaść Anglii, Francyi i Portugalii, jako 
leźfle w sferze polityki kolonialnej tych państw, 
autor podnosi, że nie wszystkie posiadłości nie- 
mieckie w Afryce są już dla kogoś przeznaczo- 
ne i że możnaby do części niektórych z nich 
podnieść przed forum koalicyi uzasadnione pre- 
tensye. 
Roszczenia tahie, podniesione przez Polske, 
byłyby nawet zupełnie godziwe i dopuszczalne. 
Dalej wykazuje autor, że dla Polski, posia- 
dającej port własny, przypaśćby mogły bar- 
dzo znaczne korzyści z kolonii, wykrojonej z 
posiadłości niemieckich. | i 
Odstąpienie nam części południowo- 
wschodniej Afryki niemieckiej od 
K amerunu, obejmującej około 100.000. kilo- 
metrów kwad rat owye h z większem. 
wybrzeżem morskiem i ckoć jednym możliwym 
portem, dałoby się u koalicyi osiągnąć. 


2 komitetu dla zwalezania lichwy. 


Powszechne narzekania na nadużycia przy roz- 
dziale węgla sprowadzały Komitet do zajęcia się 
tą sprawą. Okazało się, że niesumienni urzędnicy 
wysyłali węgiel kontyngentowy jedynie tylko za 
olbrzymiemi opłatami ponad taryfę. Na trop tych 
nadużyć natrafił Komitet dla zwalczania lichwy 
w Nowym Sączu, który następnie skotmunikował 
się z krakowskim Komitetem i dzięki temu nastą 
piło już arcsztowanie Saula Ellenberga. byłego 
kapitana wojsk austryackich i Franciszka Zieliń- 
skiego, urzędnika Centrali. Śledztwo tych wielkich 
nadużyć prowadzi sąd krajowy karny w Krakowie 

Praca Komitetu dla zwalczania lichwy, niestety, 
nie może być tak owocną, jak tego oczekuje pu- 
bliczność, przedewszystkiem z tej przyczyny, że 
ciągle wywożą spekulanci z kraju wszelkiego ro- 
dzaju towary, a wszelkie zabiegi, by wywóz ten 
cgraniczyć, były jak dotąd bezskuteczne. Komitet 
stwierdził w licznych wypadkach, że nad wywo- 
zem tym nikt nie czuwa. Jak wielkie zyski przy- 
nosi on tym spekulantom. tego przykładem jest je- 
den transport słoniny, który znanemu w Krako- 
wie z sali saskiej i Grand-Hotelu Zygmuntowi Kro- 
towskiemu przyniósł w zysku jednorazowo 800.000 
koron. Zarządzenie aresztowania tego spekulanta, 
niestety, dotąd nie nastąpiło, bo zniknął na czas 
z Krakowa. Ktoby znal miejsce jego pobytu, ze- 
chce donieść dyrekcyi policyi w Krakowie, która 
od sądu krajowego karnego otrzymała polecenie 
aresztowania. 

Oprócz wywozu koleją, przez nikogo nie kontro- 
lowanego, za pomocą certyfikatów, również nie 
kontrolowanych, /qostają się olbrzymie ilości śro- 
dków spożywczych, zwłaszcza tłuszczów, za gra- 
nice głównie do Niemiec drogą  przemytnictwa, 
zwłascza w powiecie chrzanowskim i oświęcim- 
skim, gdzie różne indywidua częstokroć całe wsie, 
jak Jeleń, Krocimiech, Jaworzno i t. p, wywożą 


Poznań. W powiecie gnieźnieńskim nałożono na 
niemiecką Indność w Oborze kontrybucyę w sumie 
1.500 marek za przerwanie drutów podczns akcyi 
wojennej pod Żninem i Szubinem. 


Zbuntowany „Grenzschutz“, 


Poznań. „Qazota toruńska" donosi z Bydgoszczy: 
Przyjechała tam z Berlina kompania żołnierzy 
niemieckich w celu wzmocnienia „Grenzschatzu“. 
Tu dowiedzieli się żołnierze, że żołd ich ma wy- 
nosić 4 mk. dziennie, a nie, jak oznajmiono im 
w Berlinie, 11 mk. Ponieważ postawa żołnierzy 
znamionowala objawy buntu, żołnierzy rozbrojono 
i skierowano do nich lufy karabinów maszyno- 
wych. Kompanię odesłano do Berlina, 

Odjeźdżając, wygrażali się żołnierze, że oznaj- 
mią wszędzie o tem przyjęciu, jakiego doznali 
w Bydgoszczy, aby nikt więcej do „Grenzschutzu* 
się nie zgłaszał. Niektórzy oświadczyli, że najchęt- 
niej przejdą na stronę polską. 


Zajęcie Rygi przez Angiików, 


Warszawa. P. A. T. Według informacyi „Rie- 
czy” zaczerpniętej z „la gazette d' Odena” do- 
ncesi: Angielskie wojska, wylądowawszy w za- 
toce ryskiej, zajęły Rygę, wypierając z niej od- 
działy bolszewickie. Podczas zajęcia miasta 
wzięto do niewoli 2 pułki bolszewików. Kosza- 
ry, w których rozmieszczone były wojska s0- 
wietów, były zupełnie zrujnowane pociskami 
dział armatnich. 


Skład konstyluanty pruskiej, 


Berlin. P. A. T. Po ukończeniu wyborów w 
okręgu poznańskim skład pruskiej kon- 
stytuanty przedstawia się następująco: 30- 
cyalno-demokratów 145, chrześcijańsko-spote- 
cznych 85, z niemieckiej partyi demokratycznej 
65, z niemieckiej partyi narodowej ludowej t6, 
z niemieckiej partyi ludowej 24, niezawisłych 
socyalistów 24, szlezwicko-demokratyczny zwią- 
zek chłopów i robotników rolnych 1, Welfowie 
2, zjednoczone partye niemiecka, banowerska 
i centrowa 7. W okręgu poznańskim wy- 
biano z niemiecko-narodowej partyi ludowej 9, 
z niemieckiej partyi ludowej 5, z partyi ehrześci- 
jańsko-ludowej, z niemieckiej partyi demokra- 
tycznej 4, ze stronnictwa socyalistycznego 2. 


ib 


Rosyanie ioi 1 Bartholome. 


W ubiegłym tygodniu zostali przez misyę 
francusko-angielską we Lwowie przy jęci de- 
legaci komitetu wykonawczego „Nacionalnawo 
Sawijeta”, którzy podczas trzy kwadranse trwa 
jącego posłuchania wręczyli gen. Barthele 
my’emu memoryał, wyczerpująco przedsta- 
wiający polityczny punkt widzenia „rosyjskich 
Galicyan*, odżegnujących się od ukraiństwa. 1 

Stwierdziwszy przedewszystkiem, że „Russkij 
ispołnitełnij komitiet” jest przedstawicielem 
„narodu rosyjskiego w Galicyi”, przedstawia 
memoryał jaką to naród „rosyjsko-galicyjski”; 
oderwany od parfstwowości i kultury rosyj- 
skiej, żyjąc w pośród kultury polskiej, musiał 
przez długie lat dziesiątki przeżywać „trage- 


„skim gwaltom czeskim na 
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REDAKCYA I 


i wynoszą dniem i nocą żywność za granicę. Ko- 
mitet ma już wykaz tych przemytników, dalsiaj 
już milionerów — ale władze są bezezynne. 

Nic dziwnego, że w kraju, zdradzanym * ten 
sposób przez własnych rodaków, panuje di 
atraszająca śmiertelność, 

Tymczasem, zamiast pomagać 
walce z tą orgią paskarstwa i lichuin*= 
i przemysłowey zebrali się przed k'l: 
w Izbie handlowej w Krakowie i przewodni- 
ctwem b. posła Zieleniewski” 
mo nad sposobami zwalczania lichwy, a w rzeczy- 
wistości zwalczali działalność komitetu i zbyt su- 
rowych sądów, a w dyskukvi wsiął także udział 
prezydent p. Federowicz, kryitvkujac również pra- 
cą ludzi, którzy, nie mając żlovgo obowiązku, 
podjęli się obrony społeczeńsiwa przed wyzy- 
skiem, Jest to niesłychaną rzeczą, że czynniki te 
dopiero wówczas pomyślały o lichwie, kiedy uja- 
wniła się odruchowa obrona w społeczeństwie, a 


Kemi 


zwalczania lichwy!!! 
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KRONIKA. 


Kraków, dnia 5 lutego. 
a miesiąc za miesiacem, a niepostanowiono 
by ulżyć smutnej doli inwalidów wojennych 
i przyjść z pomocą sieroctwu i wdowieństwu wo- 
jennemu, nieszczęśliwym, których pozbawiono zu- 
pełnie niespodziewanie wszelkich zasiłków. Przy u- 
dzielaniu koncesyj „pajrozmaitszych powinny być 
w pierwszym rzędzie uwzględniane podania tych 
ofiar wojny. Dzicje się jednak inaczej, bo dzierża- 
wy restauracyj kolejowych prołonguje się lub u- 
dziela nadał żydom, których nie tylko wojna nie 
niszczyła, lecz owszem była pomnotycielką ich ma- 


| 

jątków. 

Wszelkie koncesye na trafiki, sprzedaże soli, spl- 
rytusn, wszelkich artykułów monopolowych, lub 
pozostających pod kontrola państwa, biura miej- 
skich sprzedaży biletów kolejowych i t. p., powin- 
ny być zastrzeżone dla inwalidów i wdów po po- 
ległych żołnierzach i oficerach. Nazwiskami piętno- 
wać należy tych dygnitarzy, którzy popierają u- 
a p iejowane, wzbogacone sfery żydowskie, u- 

zielając im w dzierżawą rentowne restauracye 
kolejowe. To samo dzieje się z solą i tytoniem, ma- 
my jednak nadzieję, że tak w komisyi rządzącej, jak 
niemniej w rządzie centralnym i w sejmie, znajdą 
się ludzie, którzy potrafią przełamać protekcyjny 
system, unieważnić przywileje dotychczasowe, aby 
dać ofiarom wojny pole do uczciwej pracy, zabez- 
pieczyć ich byt i wynagrodzić tych, którzy zdro- 
wie swe i życie niosą w ofierze. 
O nich pamiętać musimy, to jest nasz obo- 
wiązkiem narodowym i społecznym! Inwalida musi 
znaleźć utrzymanie, musi otrzymać ziemię lub war- 
ształ pracy, nie może być żebrakiem ten, który 
w pierwszym rzędzie przysłużył się dla zdobycia 
nicpodłegłości, ten, któremu zawdzięczamy otrzy- 
manie wielkiego spadku po naszych przodkach. 

Niech więc o tem pamiętają rozdawcy najroz- 
maitszych koncosyj, że czynią straszną krzywdę, 
powodując się protekcyą, a nie uwzględniając tych, 
którym w pierwszym rzędzie słuszne należy się u- 
zyskanie tych świadczeń od państwa. Prawa ich 
musi zabezpieczyć państwo, sejm polski musi po- 
łożyć tamą dawnej gospodarce austryacko-żydow- 
skiej, która przywilejami temi ohdziolała przewa- 
żnie obcych spekulantów, musi ukrócić samowolę 
nicktórych dvgnitarzy, lekkomyślnie i dowolnie 
rozdzielających wielkie dochody tym. którzy na ta 
niezasługiwali, a umieli zdobyć wzgjędy hojnych 
rozdawców, 


„Upł 
nie, aby 


WYBÓR I. WICEPREZYDENTA M. ERAKO- 
WA odbędzie się w sobotę, 8 b. m. na nadzwyczaj- 
nem, tajnem posiedzeniu Rady miejskiej, zwołanem 
przez prezydenta miasta na godzinę 5 po południu. 
Prezydent miasta przypomina puy tej sposobności 
rygor par. 43 statutu miasta, który opiewa: 

„Radca, który pomimo wezwania na posiedze- 
nie wyborcze nie przybył lub przed ukończeniem 
wyboru się oddalił, jeżeli nieobecności swojej lub 
oddalenia się dostatecznie nie usprawiedliwił, traci 
mandat i przed upływem lat trzech do Rady miej- 
skiej wybranym być nie może“, 

PATRYOTYZM POLSKICH KOLEJARZY. Pre- 
zydyum wiecu przeciw zdradzieckiemu najazdowi 
Czechów na Śląsk Cieszyński, urządzonego przez 
„Tow. obrony zachodnich kresów Folski', otrzy- 
mało od pracowników i pracownie dyrekcyi kolei 
państw. w Krakowie następujące oświadczenie: 

„Pracownicy dyrekcyi kolei państw. w Krako- 
wie przyłączają się do protestu przeciw barbarzyń- 
Śląsku i nicsłychanej 
inwazyi do Galieyi i domagają się na równi z ca- 
łem społeczeństwem polskiem usunięcia obcych a 
wrogich nam żywiołów z kraju. a szczególnie ze 
stanowisk urzędniczych", Oświadczenie to pokryte 
jest własnoręcznymi podpisami pracowników i pra- 
cownie dvrckcyi kolei w liczbie 417. Prócz powyż- 
szej dekłaracri. wręczyła osobna deputacya kole- 
jarzy przewodniczącemu wieen p. red. Fr. 5, Kry- 
siakowi przeszło 150 telegrawów ze wszystkich sta- 
cyj, leżących w obrebie krakowskiej dyrekcyi ko- 
lejowej. Z tej masy telegramów, podpisanych przez 
wszystkieh urzędników, funkcyonaryuszy i robotni- 
ków odnośnych sitacyj brzmi jedna nuta ogromne- 
go oburzenia na niesłychany napad Czechów i wy- 
raża jednomyślne żądanie natychmiastowego wy- 
dalenia ze wszystkich urzędów państwowych. miej- 
skich i prywatnych wszelkich niepolskich żywio- 
łów: Czechów, Rusinów i Niemców. W dzisiejszem 

łożentu naszej prasy, cierpiącej na brak papieru 
1 zmuszonej możliwie się streszczać, nie podobna 
podawać tych tchnących szczerym patryotyzmem 
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"a. tom barbarzyńców czeskich na Śląsku, wz 
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telegramów naszych kolejarzy. Ograniczymy się do 
podsnis następujących dwóch, ae: 
wymownic ducha naszych pracowników jo- 
wych: ; 4 
1) „Przyłączamy się do protestu przeciw gwai- 
uywam 
rząd do bezzwłocznego zarządzenia ogólnej mobil 
zacyi, internowania obcych a wrogich nam żywio- 


wi W|łów i oświadczamy gotowość ratowania Ojczyzny 
"a, kupcy | z bronią w reku“, — Pracownicy kolejowi Rudnik 
dniami | nad Sanem. 


„Wsz racownicy kolejowi w Rzeszowie, 
BORN EOd Z a z uchwałami wiecu powszechnega 


eo qlnadowali rzeko- | w Krakowie, wnoszą jaknajenerpiczniejszy protesi 


przeciw zdradzieckiemu najazdowi Czechów na pok 
akie ziemie: Śląsk Cieszyński, Spisz i Orawę I żą 
dają natychmiastowego usunięcia obcych a wro 
gich nam żywiołów t. j. Czechów, Rusinów, Niem- 
ców i żydów ze wszystkich urzędów w kraju*. 
W tym dachu utrzymane są wszystkie owe 158 
tęlogramów naszych kolejarzy. s 
Cześć im za uczucia, które tak żywiołowo zado- 
knmentowali! K 


b. 


We czwartek miał się odbyć pierwszy rozdział 
| bydła pomiędzy rzeżników krakowskich, którzy by- 
liby z dniem 7 b. m. zniżyli wysokie ceny miesa. 
Tymczasem w dniu wczorajszym — jak donieśliś- 
|my — handłarze i rzeźnicy z Piasków Wielkich, 
j nie godząc się na nowy porządek rzeczy, który ich 
¡role w handlu znacznie ograniczał, przyby$ gre- 
miałnie wraz z popaniaczami w liczbie kilkuset na 
targowicę krakowską, nie pozwolili na: wvładowa- 
nie ze stacyi kolejowej Grzegórzki, nadesłanych 
pod adresem spółki transportów brdła i przyjęli 
wobec jednego z dyrektorów spółki dr. Dalkiewicza 
i st. radcy mag. dr. Zawadzkiego (uważając ich za 
inicyatorów nowej orpanizacyi) groźną postaw 
nie Bzczędząc niebezpiecznych pogróżek, Domas 
się oni natychmiastowego uchylenia rozporządte- 
nia P. K. L. x 16 grudnia 1918. tniesienia 
ku“ i powrotu do wolnego handlu który przynosił 
im dawne dobre zyski. Rzeźnikom a Piasków Wie 
kich w obronie swoich interesów przystugiwale 
prawo Í nikt go nie bronił — odniesienia się do 
K. R. o zniesienie powołanej do życia inatytacyi I 
wprowadzenia wolnego handłu. działanie jednak 
terrorem nie powinno być Środkiem donięcia celu. 

Jeśli działalność nowej organisacyi handlowej, 
na co się zanowi zostanie sparaliżowaną, spotka 
konsumentów wielkich miast i centrów przemysło- 
wych, którzy się spodziewali uregulowania cen 
bydła i miesa, przykry zawód. 

PODWIECZOREK. Sekcya szycia Stow. P:=P. 
Ekonomek éw. Wincentego a Paulo, uaopatrująca 
w odzież najuboższą ludność polsk urządza w 
niedzielę dnia 9 lutego b. r. w sali Grand Hotelu 
o godz. 4 po południu podwieczorek urozmaicony 
programem muzykalno-wokalnym. Występ wybit- 
nej śpiewaczki-amatorki, oraz znanego zaszczvtnie 
zespołu smyczkowego, przyczyni się niewatpliwia 
do przyciągnięcia licznej publiczności, która oprócz 
przeświadczenia speiuionego dobrego uczynku, 
miłe przepędzi parę godzin. Afiszów ze względów 
oszczędnościowych nie będzie; komitet zatem u- 
prasza tą drogą szanownych mieszkańców naszego 
miasta, o poparcie usiłowań P. P, Ekonomek, zaw- 
sze tak chętnie niosących pomoc tam, gdzie głód. 
nędza i choroby. 

REGULACYA PŁAC SŁUŻBY MIEJSKIEJ. 
Dnia 4 b. m. odbvło się pod przewodnictwem wiet 
prezydenta Sarego posiedzenie połączonych Sekcri 
skarbowej i prawniczej. Prócz kilku spraw perso- 
nalnych przedyskutowano i zatwierdzono opraeo- 
wane przez Biuro prezydyalne projekty regulacvi 
płac służby miejskiej i personaln Graży pożarnej, 
oraz projekt rozporządzenia o policzeniu lat prowi- 
zorycznej służhy do wymiaru emeryturv. 

BANDYTYZM POD KRAKOWEM. Onepdajszej 
nocy gromada uzbrojonych bandytów w mundi- 
rach zorganizowała wyprawę do gmin Bodzów i 
Pychowice pnd Bielanami, Napadli oni na d sz 
Izaaka Berecha w Bodzowie, który okupił im si 
gotówką w mumie 3.000 K. Następnie w tej sam: j 
wsi napadli na dem Jana Giernika i zranili ciężko 
służącą. W Pychowicach napadli na dom Jó «fa 
Duryka. Gospodarz bronił zacięcie swego dobytian 
Bandyci zabili go 3 strzałami z rewolweru, pocze © 
zbiegli Wczoraj rano sprowadzono: na mieiste 
z Krakowa psa policyjnego „Aide“ i zjechała kor i- 
sya śledcza. 


| 


. 
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Zavfajowniznia | komanikatv. 


PAMIĘCI $. P. M. KARŁOWICZA. Tatrzańskie 
Tow. Narciarzy zaprasza swych członków do "wasio 
cia udziału w obchodzie z okazyi 10-letniej rocz- 
nicy śmi rei 6. p. M. Karłowicza, urządzonego st2- 
raniem Tow. Tatrzańskie w niedzielę dnia 9 
b. m. z Zakopanego pod kamień pamiątke pod 
Kościelcem. Zbiórka dnia 8 b. m. o godz. 8 wis- 
czór w hotelu Sport. 


I t 
4 ELEONORA z Białkowskich GEDLOWA 


przeżywszy lat 95, 


po krótkiej a cieżkiej chorobie, opatrzona 
świętymi Sakramasiami, zasneła w Panu 
dnia 4 lutego 1919 roku, 
Wyprowadzenie zwiok z domu przedno- 
grzebowego na cmentarze, na miejsce wie- 
cznepo spoczynku nastąpi we czwar ek 
dnia 6 lutego br. o godzinie 3 po południu, 
na który to smutny obrzęd siroskana córka 
wraz z rodziną zaprasza Krewnych, Przr- 
jaciół, Znajomych i pobożną Publiczność. 


Nabożeństwo żałobna 
odprawicnem zostanie w piątek dn. 7 bm, 
o g. 81ją rano w kościele OO. Franciszkanów. 


BM: Z 


»SLOS NARODU“ z dhis 5 Lniago 9 mèn. 


Tewanyiwo pózidrania mzemysia kouiecrgo 
paszukuje pracownic dla Warsztatu naprawy 
bielizny i pończoch. 

Zgłoszenia od 1 luiego do Warsztatu ulica 

Florvańska "9, I. piętro. 351 


Foszukiwana ńMzierżawa willi 
podmiejs iej lub majatsu 301 
obszaru około 200 morgów z ostrym domem 
mieszkalnym, niemniej -ciu pokoi i kuchni, 
w hlskości wiekszego miasta w zachodniej 
Gał:evi. Oferty proszę niejsyłać: Kraków, 
Basztowa I, H. p. meS kokit K. paee], 


„GAZETA KRAWIECKA“ 


Nr na lutv, zawiera dokorczernie ucował Ziazdn, 
cennik dla mastrów i robotników, nainowsze medy 
i kmo e polski , także wojskowe. trenumcerata kwar- 
talnie K 779. Pojedvn zo do na yoa w biurach dzici- 
sików i w ksęornach oraz atministrhevi. — Adres: 

e 2 KRAWIECKS" m Śl 19 A | 24, 4103 


Ml Aa pad AOE T nap Targu 
KURIR „Baia ta „m 


Sad Biskupi San” omiorski 


wzywa 


Bnioniegso ŁaRenica 
urodzonego we wsi ksary, parafii Bodzentyn, obecnie 
niewi domego pobytu, aby dnia 13 merca 1919 roku 
o godznie 10 rano w sali sądowej w Sandomierzu 
w celu złożenia zeznań Ww sp:awie separac jnej, Wy- 

toczonej mu przez żonę jezo Matarzyną, 
Szndomierz, d. 30 siycznia 1919 r 60 
Vce-wficyał llyccezyi: Notarynsz Sądu 
Ks. M. Erajewski. Ks. Stefan PLN edicki. 


WIELKA LICYTACYA 


ma maszyny rolnicze : pługi jedno- i wieloskibowe, 
brony wszelkich gatunków, kuliywaiory, Ssiewnik:, ko- 
siarki, żniwiarki, grabiarki, przetrząsacze siana, kopał- 
ki do kartofli, sieczkarnie, kraj:cze do bnraków, śru- 
towniki 

odbędzie się 24 lutego o godzini e 9 rano 


w Warsztatach i składach państwowych w Rzeszowie 
na Przybyszówce w przedłużeniu ulicy PW 
2a rampą. 


Do licytacyi będą dopsszczeni tylko właścic: S 
gruntu, o ile się wykażą potw ierdzeniem gm ny stwier- 
dzającem zapotrzebowanie do własnegu użytku. 


SZATY LITURGICZNE 


i drobną bieliznę kielichową 
w wielkim wyborze, po cenach umi: rkowanych 
ma na składzie pracownia różańców i szka lerzy 
Towarz. pop. przem. kobiecego „Marta. Kunuje się 
niekompletne różańce z masy perłowej. Kraków, 
ul św. Marka L. 25 BJ. Szpitalnej), 48i 


KURSA HANDLOWE 
W. SKALSKIEGO „ 


prel Akademii Handlowej. 
Daila 17 lutego reapoecznie się 


KURS STENOGRAFII 


Dnia 3 lutego razpeczął się 


KURS BUCHALTERY!I. 


Wpisy codziennie od godz, 10—ti Rygai gł, 24, IE p. 


AUTOMORI 


Dion-Bouton, 30 HP. w bardzo do- 
brym stanie do sprzedania. 


Wiadomość: ul. Basztowa 17. I. p. 


EJ 
= 


Nowość wydawnicza: 
Ukazała się broszura A. CHOŁONIEWSKIEGO 


„My, żydzi i kongres" 


(Osobne wydanie rozszerzonych artykułów ową 
Narodu*). 4-4 


Cena egz. kor. 3, z przesyłką pocztową kor, 30. 
bo nabycia w Administracyt „Głosu Narodu*. 


W Stowarzyszenia Kandydatów Notaryalnych w Kratowia 
odbędz e sę 
NADZWYCZAJNE 


WALNE ZGROMADZENIE 


w niedzielę, dnia 16 luiego 1913 
w biurze no.aryalnem przy placu Domiuikańskim L. 1. 
o godzinie 10 rano. 
Zapraszamy na nie Kolegów, którzy w chwili wybuchu 
lub przed wybuchem wojny by.i Członkami Siowarzy- 
szenia, lub kandyd tami wpisanymi na listach [zb kra 
kowakiej i tarnowskiej, oraz ly h. ktorzy potem świeżo 
wstąpili do m taryetu. 
Na porządku dziennyin : 

1) S>rawa zw. łania Zwyczaja go Wal- 
nego Zgromadzenia i podjęcie ezyn- 
ności Stowarzyszenia ; 

2) Sprawa uryanizocyi w związku z nową 
syjuacyą polityczną, oraz wybór dele- 
gAcyi do Warszawy. 

Decyzye zapadną bez względu na kompiet. 

Za Wydział: 
Franciszek Karpiński 


438 


Dr. Stefan Góra. 


W Stow. bibliotek chrzócć, (Tarnów, Ghyszowska 8). 


nabyć można Świeżo wyd*ny 


Dodatek Katechizmowy 


zamiast katechizmu dla dorosłych Ka W. Gadowskiego, 
brosz. po * kor, 

Książeczka ta jest apologetyką popularną, zwalczającą 

materyalizm w teoryi i w życiu, a więc bardzó ua czasie. 

Powinna się znaleść w każdym domu ch ześcijańskim. 

Omaw:a także główne postulaty społeczne. 4029 


*=——Nakładcn Wydawnictwa „Głosu Narodu” 


ROA ZA OO ZE M IL" 


I 


"Sp 1 z ograniczoną ją odpowiedzialnością, — 


ILION 


Koron wynosi i 
|| główna wygrana w Loteryi klasawej | 


z współudziałem 


Państwa Polskiego. 


Wygrane: Koron 7038.0006:—, 300.0006-—, 200.080:—, f 
100.000:— i t. d. łącznie 80.000 wygranych w kwo- p 
cie około 


2 i B = Ta K 4 
3 milienów Koron 
ś wypłaca się w gotówce bez żadnych potrąceń. 
Co drugi ics wygrywa. i 
i Ciągnienie II-ciej klasy 11 i 13 lutego 1919 r. 3 
f Cena losów: 6somka K 15, ćwiartka K 30, poić ska K 60, caly ics K 120. 
A Pieniądze najwygodniej przesiać przekazem: 

l» pał ! zwą t i 
| Lem Besówy Leczeia ira SG | Mi kase, pl Kamalika 10. p 
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| CZEŚCI do MASZYN || 
| ZNIWNYCH 
różnych systemów amerykańskich i tute szych 


dostarcza odwrotnie 1:9 


SYNDYKAT ROLNICZY W KRAKOWIE. 


EOS i RZE Mła p 
Ogg O aE 2 


Bank Ziemski w Łańcucie 


przyjmuje 


wkładki na rachunek bieżący 


i opłaca 


3'i b | s 


od wkładek, których wypowiedzenie zawisłe jest Ye 
wysokości złożonego kapilału, zaś 


4 
0 

przy sześciomiesięcznem wypowiedzeniu. 

8 DYREKCYA. 


uprzejmie, 


P. T. Publiczność. zawiadamiam 


SKLADY 


pod firmg 


IT.& A. BATA Kraków, Szewska L. 22 


obiąłem na wiazność. 


Leon Tesdor Skrzypek 


461 


ręczne, kieratowe i ROWE 


Młynki do czyszczenia zboża, 
SIECZKARNIE 


tudzież wszelkie inne maszyny i narzędzia 
rolnicze poleca do natychmiastowej dostawy 


| SYNDYKAT ROLNICZY W KRAKOWIE 
Ś6. skl N ZE I 


Aktualną ksiażkę z ilustracyami i ii- 
cznemi zdjęciami o Spiszu i Or.wie 


Romana DACI 


2 ozr oem (komfort). 


Również poszukuie sig 
sp 


REższych  inforina: vi 


cena K Lali 


wydana nakładem 


i "M 
ARENI MS A. Hizjża: taskiga E KIGGWIO 
Do ceny podanej doliczamy 10% RÓG 
droż, i perlo K 1310. 
za poprze lniom 


Tow. Pop. przemy 
Wysvłkę uskuieczniamy daia 1-go lutego De R 


zadesłaniem gotówki. 


pn Pom W (7 aka CB pppn E pam r mg s 


| Gartromie 


CZ p a z cz 


MASZ: ża Ś FS 


I 
| ERa E GM | 
Sorzedadie Irma: 3503 


FOTOGRAF 


samodzielny 2 kilkule- 
tnią prektyką poszun je 
dzie: żawy 
[4 . 
zatładu fota raficznego 
lub o 'powiedniej pos% 
dy. F. Mańk'ewicz. San- 
dom erz. 47, 


ETER? pga REDET 


D 


NOWAK 


4, tel. 3541. 


R R 5 
F I 
RUD 
~ 
Kraków, ES 
Przeróbki maszyn niemieckich na polskie 
us:utecznia się w czasie najkrótszym. 


W ZPL. NAST BOW EOOPAETIEA T O, CEZZWKEEWEZZCIE I 


HA = 
Miiynki sre 
TAVERY, SORTOWNIKI i PŁUCZKI e ziema'ów 


tudzież wszelkie inne 


maszynytrarzętztarolnicgę 


poleca 


E NOYRKAT ROLMIGZY W KRAKOWIE. Í 


Powiatewa Kasa Oszezedności 


w Wadowicach 


Ar- 26. 


Do sprzedania: 
1) 29 mórg 'asu liściastego (buk i jawor). 
3) kiika k mienie wiekszych, 


M wią 


4) udziałv naftowe 'kr.ystia lokacya kapit łów). 5) 
pianino an omityczne (da restauracyj) z nutam:, 
do tat ego przedsiębio:stwą 
wa z kapitało:n 10 
ud i-li 


kuj a I sprzedzł? w Ńrzkowio, przy u. Stawkaw kej 23, 
4 RES U I pils l ~ d I. igira. — EM Jaromin. 2 


0" koron z owa”rn 
kanczsygncwane Cro 


WARSZTAT NAPRAWY BIELIZEY 


i [DORCZCOEH 
łu kobiece. 
w lukau ur Fl 
1. piętro, ud godz 9- "2 j ud m- 6 


przyimuie rehoto nd 
rv ńska |. 9, 
4:5 


>. Lurawięrkiego 
ze twowa, Uirówsta ZI ien Jozafata 9, 
poszuńuje Svi i prosio bóźsze wiatemiaści, 


Adres: W. Żurawiecki. Kruków, ul, 
Kościuszki Nr. 31. 


Tadcusza 
Dz. NIL eng 


Siła biurowa 
Z rrak yka, u sedająca ez 


połk ìi nem, z h «hsie 
tervą i nismen maszyn, 
poszoku * posady ad 15 


lut go lub póż nej, Zro-« 
szenix list. nod „B> przyi. 
mue Pioro o łoszeń F, 
stttera, Kraków, Grod-ka 
L 13. 193 


e 


płaci od nowych wuładok na ksigkacaid-od- t lutego 1040 | 


3 | 

3 

$ od wszystkich dawnych wkł”dek onłacany będzie od 
1-go marca 1919 r. 


3 o 
2 |Ou 
Podatek rentowy i dodatek wojenny opłaca sama Powia- 


towa Kasa Oszczędności z własnych funduszów. 
Wadowice, dnia 25-go stycznia 1919 r. 
| Ea 


A J KLASOWA 


na inwalidów wojennych. 
(dział Niditorgtwa dra Soraw Wojskowych. 


Główne wygrane okolo 
K 602.060, 409.000, 160.000, 100.000 i t. d. 


łącznie 16.000 wygranych w kwocie około koron 


4 milionów. 
Ko drugi los wysrywa! == 


Ciągnienie w Warszawie 234 
III. klasy 24-go i 26-go lutego 1919 roku. 


Cana losów: ósemka K 7-—, ćwiartka K 14-—, połówka 
K 28—, cały K 56-—, ` 


Pieniądze najwygodniej przesłeć przekazem. 


Główna wygrana w I-szej klasie K 50.000 padła na 
los Nr. 5.738 sprzedany w Krakowie w Domu Bankowym 
Leopolda Brandstattera i Ski. 


Podania o kolektury wnosić należy do 15 lutego 1919, 

Generalna Reprezentacya Polskiej Loteryi 

Klasowej n. i. w. Kraków, Karmelicka L. 10. 
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Metara wely 


na ? lub 3 rodziny we 
willi z osrodem, stajnią, 
wozownią przy gi nicy 
Kra ów - Ko ierzvn, która 
jest do sprzedania, Poży- 
czxą potrzebna K 8 „O. 
Wiad mnsć : Pyrzowski, 
plac Serkowski-go x. B, 
Podrórze, ıd 8 popotu: 
d': uuU, 4939 


Srebro 


używane ku: uę 
piacą najlenszą cena 


kataczeński i $xa 


Kraków, Brarka 2. 
4>7 


Praktykani 


g Spo arczy 
wolny mił wosk. z roe 
czną oraktvkn, pas :uuię 
nosudły.. Łag'awe zolo» 
szenia Ja Adninistiracył 
Heciąwy Polskiej, Kras 
ków, Duna’ a ewskie:o a 


KO en a 
Kucharka, Niemka, 


władajaca ję.ykiem pol-: 
skim. lat 3, dotvchczas 
na pos dzie w d,mu ary- 
atokratycznvm na ws , Szu» 
ka odp wedniej p” ady 
dobrz płatnej, w wielkim 
dnmu w mi ście iuh na wsi.: 
Odp sv $viadectw na ż:=' 
danie. Wiad m $ w Krak, 
Biurze Og: szeń Kraków, 
Dun iewskiero 9. 375 


Eu OL | | m 
Dzierżawy falwareu 
10—60 mór, z dob vym bu 
d*nkam , p Szusuje agro- 
nom, Dublańczyk, ewent, 
jako” snóln k, posi da in- 
went rz Żywy, ma twv 
i zb'że do siewu. Zzło- 
Szea'ą pod „ol ja“ pos'e- 
restante M eee, 426 


Kasyerka 


Drosuervi „sanitas* 
Kraków, w. Dluga 18. 
4:5 


KURSA PRAWNICZE 
lit" Krażćw, BHN 
i Rynex gt 22, 
TINNA newers-iarkio | edoae- 
SĄ Sys zm nisa=py i le"tus ve, 


Kzsienie 


DE 


sprzedaje Zir: 4 
dóbr Branice p. Pi 


SZÓW, yey 


25.003 K. 

ma do ul kowania na 5i- 

potekę ew nrzvsizpi jako 
spórnik do intratnezog inte- 
resu<amotcy, mładv, erT- 
ficzny, wykształcony mcę- 
łczyzna. głosz nii bste- 
wne pod „M. P.* do Biu- 
ra dzieniików i ogłoszeń 
Maryana H rczyca kra- 
ków, Jagiell ńsxa 7. 488 


Starszą 


chora kobieta 


pozbawiona wszełkich 
środków do życia, uprasza 
o łaskawe wsparcie. Datki 
przy muję 0 „Bai 
„Głosu Narodu“ dla J. H. 


edaktor odpowiedzialny i naczelny Roman Woyczyůski — „iukarnią „Głosu Narodu” w Krakowie pod zarządem R. Ferka 


